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PRZÓD 


Organ polskiej partyi socyalno-demokratvcznej. 


Numer pojedynczy 8 halerzy. 
Numer poniedziałkowy 4 halerze. 


Wychodzi codziennie o godz. 8 rano, a w po- 
niedziałki i dni poświąteczne o godz. 10 rano. 


Do nabycia w Administracyi, ul. Bracka l. 15 
oraz we wszystkich biurach dzienników. 


Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie pod- 
legają opłacie pocztowej. 
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W Krakowie (bez odsy 


cznie 2 kor., kwarta Za dostawę do dom 


innych krajach kwar 
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Kraków, dnia 3 stycznia. 


Mickiewicz postrachem biednych. 
„Nowa Reforma“ i „Cząs* 
czuciu kapitalistyczn 
szukających służby, 
oto ubogi lud. se: 
na chodniku k 


i w zgodnem po- 
ej pogardy dla biedaków, 
wykryły straszną rzecz: 
szukający służby, gromadzi się 


olo pomnika Mickiewicza i eze- 
ka im zmiłowania bożego. tj. pracy. 
n Reforma“ pisze: 
sPomuik Miekiewi e ZY 
3 icza w oblężeniu. Nie i 
KARA w oblężeniu. Niejedno 


na tem miej 


seu poruszaliśmy energicznie 
a zą naszym przy 5 


E 2 Kobi inne dzienniki miej- 
n LE A zeń pomnika Mickiewicza 
przez tłumy Psia Peay kr ATS 
czej gawiedzi sę y wszelkiego rodzaju i próżnia- 

„kore tę najpiękniejszą część rynku 


między Sukiennicqrni iki iekiewi i 
3 lzy ukiennicąmi, pomnikiem Miekiewicza i 
ościołem Marvac 


kim obrały sobie za pole targu 
i godzenia się do służby. = 5, e 
A ; a, : 
Boya „Czas“ w ślad za swoją prze- 
"pa rw Jeszcze dalej i nazywa to ze- 
sa kri Ta stargiem na służbę” i 
a poscyę. Dla „targowanej“ służby 
pr. od wybudowanie drewnianej budy, 
STyć gdzieś tę nędzę... 
ha te W 


R ybuchy estetyki i etyki - 
torskiej są od pewnego cech Sina, = M 
kowie. Przypominamy rozporządzenie, zaka- 
zujące źle odzianym ludziom chodzenia po 
Piantacyach, przypominamy, jak jakiś szubra- 
wiec w „Głosie narodu* składał pieniądze na 
sprawienie wysokiej i mocnej kraty żelaznej 
że penimika Mickiewicza, aby tylko ro- 
O kał pogl skladat wiek 
A. ętamy o opisywanych w 
gazetach „Chrześcijańskich“ -rezultatach „ob- 
awy“ na ludzi, urządzanej w ulicach Kra- 
kowa. „Upolowano* wtedy blizko 80 ludzi, 
medzy nimi 70-letnią staruszkę i wielu in- 
nych stłarców-żebraków. 

Teraz dla odmiany nazywa się „próżniaczą 
gawiedzią* tych, co poszukują służby i 
marzną jak psy na dworze! A organ arcy- 
katolickich stańczyków pisze wprost o „targu* 
na służbę, tak, jak się pisze np. o jarmarku 
konskim lub bydlęcym ! 

j istne plantatory, którzy sądzą doprawdy, 
żę, Mickiewicz. i jego pomnik są ich pry- 
4, wonsnościę, a parobczaki j dziewuchy, | 
razie e się koło niego, hańbią go i plu- 
Zamiast uderzyć na m 


| | agistrat, że dotąd nie 
zaprowadził rozumnego i e 


biura pośredni- 


WILLIAM MORRIS. 


WIEŚCI Z NIKAD. 


W masywnych, śmiało z 
kamiennych, rzucony b 
lekko 1 zgrabnie — ponad poręcze strzelały 
w górę cudowe, fantastyczne ornamenta, wy- 
głądające jak kramy lub sklepiki, zdobne w 
malowane i złocone chorągiewki i wieżyczki. 
nych. nieco zrudziały od powietrza, zgoła 
or lis sobie owej powłoki sadzy, do 
aA, y oaia Jcreony na każdym bu- 
Piero wystawionym ode eem, iR 

: ic: najcza- 


rowniejsz Lk, > 
tylko moma Jcudowniejszy most, jaki sobie 
OMR bylo wymarzyć! 


Wioślarz z 
by o rok Az Wyczytał mi zachwyt i jak- 

udając na moje myśli, rzekł: 
„— Piękny most. 
me może iść 
wyżej, nie 


arysowanych łukach 
ył równie silnie jak 


| Mniejsze, po- 
* ni zgrabniejsze, a więk- 


nialej i więcej okazale. 


— Jak dawno stoi 
zwei: SOVE ten most? =L € 
lem prawie niechętnie, ; E ak 


wnętrzną trwogę. 


— Niezbyt 
g0 w r. 3003. 
most drewniany, 

Data ta Ostat 


Pan = odparł — ukończono 
Przedtem był tu zwyczajny 


m eczni S ù i 
jąłem, że stało sM zamknęła mi usta; po- 
€ Cos niezrozumiałego i że 


nieostrożne słowo 
w labirynt zawiłych RES mnie wplątać 


przezwyciężając we- | 


łki): miesięcznie 1 korona 60 hal., kwartalnie 4 kor. 
u dopłaca się miesięcznie 40 hal. — W Austryi: 


talnie 6 kor., rocznie 24 kor. — W Niemczech: kwartalnie 7 marek. — 
'artalnie 10 franków. — Za każdą zmianę adresu dopłaca się 40 hal. — Dla robotni- 
ków w Krakowie i Podgórzu tygodniowa prenumerata 40 hal. 


ctwa pracy, wymyślają tanim kosztem bie- 
dnym ludziskom, którzy z ciasnej ulicy Sien- 
nej przenieśli się dalej od szynków, pod 
pomnik Miekiewicza, otoczony zresztą łańcu- 
chami. 

Potrzeba by raz wreszcie oduczyć reporte- 
rów gazeciarskich ich żargonu obrzydliwego, 


za pomocą którego taki chłystek korumpuje 
szerokie warstwy polskiej ludności słowami 
jak „gawiedź próżniacza*, lub „targ na słu- 
żbę*: 

Ludzie, którzy marne swe dusze i takież 
same pióra sprzedają bez najmniejszego wsty- 
du różnym panom, mającym pieniądze, nie- 
chaj o sobie piszą, jak o „targowanem* by- 
dełku. ale niechaj bez powodu nie bryzgają 
błotem na biednych szukających służby i 
pracy. 

Mickiewicz nie potrzebuje ich obrony; on, 


który sowom, puhaczom i krukom każe szar-: 


pać wnętrzności złego służbodawcy, miał z 
pewnością większą miłość dla pracującej bie- 
dnej czeladzi, niż dla recenzentów i kryty- 
ków, a zwłaszcza dla ordynarnych i kłamli- 
wych reporterów... 


EE 


Malti etowanie żołnierzy, a ustawa cywilna. 


Stanisławów, 30 grudnia. 
Niedawno wpłynęła do tutejszego sądu 
obwodowego dla spraw cywilnych skarga Ilki 
Maksymca przeciw rotmistrzowi ułanów w 
Monasterzyskach, Arturowi W raubeekowi, 


o odszkodowanie za to, że oficer ten podczas inna instytucya publiczna lub prywatna, le- 


ćwiczeń wojskowych wybić miał Maksymco - 
wi oko. 


Ponieważ sprawa ta jest zasadniczą. warto ciela zwrotu kosztów leczenia. 
się zastanowić nad stanowiskiem ustawy cy- 
wilnej austryackiej wobec tego rodzaju spraw . jeszcze ważniejsze znaczenie. 


i nad doniosłością ogólną takich sporów cy- 
wilnyeh. Lian 

Ustawa cywilna, której podpada także stan 
wojskowy, powiada całkiem wyraźnie w 
$ 1325: Kto drugiego na ciele zrani, ponosi 
koszta leczenia zranionego ; zwraca mu zaro- 
bek utracony, a jeżeli uszkodzony staje się 
niezdolny do zarobkowania, także zarobek w 
przyszłości utracić się mający; ponadto płaci 
mu na żądanie stosunkowe do zbadanych 
okoliczności wynagrodzenie za ból (Schmerzen- 
geld). 

Wynika więc z tego, że każdy żołnierz, 
którego oficer lub podoficer choćby lekko 
uszkodzi na ciele, ma prawo żądać odszko- 
dowania za doznany ból w drodze skargi cy- 
wilnej, nadto może żądać zwrotu wydatków 
na lekarza i lekarstwa i wogóle koszta lecze- 


ołoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya za opłata od miejsca wiersza jednoszpaltowego drobnym 

paz ae za dana) raz po 20 halerzy, następny po 10 halerzy. — Nadesłane od miejsca wier- 

sza drukiem petitowym po 40 halerzy za każdy raz. — Załączniki (prospekty i t. d.) przyjmuje się za 

ceną 2 kor. za 100 egzemplarzy dla zamiejscowych, a ł kor. za 100 egzemplarzy dla miejscowych prenu- 
meratorów. — Należytość należy naprzód nadesłać, 


nia. wreszcie zwrotu zarobku, wskutek cho- iakt pobicia, a świadkowie ci muszą jawić się 
roby utraconego i, o ile później wskutek tego w sądzie i zeznawać pod grozą grzywny lub 
stanie się niezdolnym do pracy, także i zwrotu aresztu. Gdyby np. oficer oskarżony zacho- 
zarobku, który w przyszłeści utracić może. wywał się niewłaściwie podczas rozprawy, 
Co do wysokości odszkodowania, to sądy, lub jako świadek nie chcial zeznawać, ma 
wedle słusznej zasady, zasądzają na zapłace- sąd cywilny prawo żądać od przełożonej wła- 
nie bardzo wysokich sum. dzy dyscyplinarnej ukarania go. a władza ta 
Wprawdzie społeczeństwo burżuazyjne ży- o karze wymierzonej ma zdać relacyę do 
cie i zdrowie ludzkie nie bardzo wysoko ceni, sądu. wę» | 
ale pod tym przynajmniej względem prakty- Może dalej sąd przesłuchiwać, jako znaw- 
ka sądowa wychodzi z założenia, że, jeżeli ców, lekarzy i to lekarzy sądowych, cywil- 
się już ma życie. zdrowie, wolność ludzką, : nych, może żądać przedłożenia od władz woj- 
taksować na pieniądze, to wynagrodzenie pie- skowych potrzebnych dokumentów. Wreszcie 
niężne, jakie powinien otrzymać pokrzywdzo- może, jeżeli jest zdania, że zachodzi czyn 
ny, powinno pokryć wszelkie jege materyalne karygodny, którego oszczędzenie MOS 
straty, a nadto dać mu przynajmniej satys- wpływ na rozstrzygnięcie sprawy, odstąpić 
fakcyę za ból doznany. To też wysokość tego sprawę sądowi karnemu, w tym wypadku 
odszkodowania zależy od stopnia bólu, trwa- wojskowemu, żeby tenże zbadał sprawę i ewen- 
nia choroby, konstrukcyi organizmu pobitego, tualnie orzekł o winie i karze. Jednak ani 
dalej od majątku krzywdziciela i od wysoko- nie jest zmuszony to robić, bo sam może 0 
ści jego przewinienia. Przyczem nadmienić winie orzec, ani nie potrzebuje czekać na 
trzeba, że wedle ogólnych zasad usta- wyrok sądu wojskowego. gdyby np. tenże 
wy cywilnej wina nie zależy tu wcale od zwlekał z załatwieniem lub z relacyą, ani 
rozstrzygnienia sądu karnego, ani od tego, wreszcie wyrok sądu karnego nie wiąże go 
czy czyn ten wogóle jest karygodny wedle wcale, jeżeliby sąd karny wojskowy tegoż 
| ustaw karnych cywilnych lub wojskowych. oficera uwolnił, bo sędziego cywilnego wiąże 
I tak np. spełnienie czynu takiego pod wpły- jedynie wyrok karny zasądzający, a nie uwal- 
wem rozdrażnienia lub w stanie pijaństwa, niający. Pa i 
zmniejsza lub znosi winę kryminalną, nie Mogą więc takie „Jawne i ustne procesy 
znosi zaś absolutnie winy w znaczeniu prawa cywilne przyczynić się „bardzo do zaprzesta- 
cywilnego. nia maltretowania żołnierzy. SA. 
Dodać wreszcie należy, że, jeżeliby jakaś 
osoba trzecia, n. p. jaka kasa chorych, lub 


Monopol alkoholowy W Rosyi. 


czyła zranionego w tych warunkach, toiona Walka z alkoholizmem zdawała się być w 
bez wątpienia ma prawo żądać od krzywdzi- Rosyi podjętą na seryo 1 z powodzeniem. 
a rezultaty cyfrowe dla terytoryów już refor- 
Oto jedna strona tej kwestyi. Ale ma ona mą monopolową objętych wykazywały zmniej- 
W ten sposób szenie pijaństwa. W państwie absolutnem, 
„można nadużycia oficerów lub podoficerów, które nie zdradza nigdy szczególnej pieczy o 
‘które w najlepszym razie opierają się o tajne zdrowie, czy moralność ludności, reforma mo- 
sądy wojskowe. wywlec na światło dzienne, nopolowa zdawała się jakimś niezrozumiałym 
i przyczynić się do zmniejszenia się przynaj- wybrykiem humanitarności, sprzecznym z całą 
„mniej drastyczniejszych wypadków maltreto- dążnością jego rozwoju. 
wania żołnierzy lub rezerwistów. Pomijając Rosya przecież sprzeczności nie popełnia, 
bowiem to, że płacenie wysokiego odszkodo- a w założeniu była zupełnie konsekwentną 
wania wcale nie jest przyjemnem, wywołałoby wprowadzając monopol; inna rzecz. czy isto- 
to przykre bardzo następstwa dla wielu tne korzyści odpowiadają preliminowanym. 
,butnych i krewkich synów Marsa. Sądowni- Odpowie nam na to najdokładniej sprawo- 
ctwo cywilne wedle nowej procedury jest zdanie, zamieszczone w „Wiestniku finansów“. 
Jawne i ustne, a celem udowodnienia słusz- Prawo o monopolu alkoholowym wydane 
ności twierdzeń stron procesujących sięi wy- zostało 6 czerwca 1894 r., jako całkowity 
świetlenia sprawy, może i powinien sąd użyć monopol handlowy. Według $ 3 „sprzedaż 
wszelkich środków , którymi rozporządzać spirytusu, wódki i fabrykatów wódczanych 
może. dla miejscowego zapotrzebowania jest w ca- 
Pod tym zaś względem mają sądy władzę łości monopolem korony“. Poza monopolem 


ogromną: mogą np. powołać świadków na , pozostało piwo, porter, braga (rodzaj piwa), 


lilem się więc na swobodę, obojętnem na 
| pozór spojrzeniem obejmując wybrzeże Ta- 
mizy, tak nie do poznania zmienione, dokąd 
tylko okiem sięgnąć mogłem. W pewnem od- 
| daleniu od rzeki, po obu brzegach wznosiły 
się szeregi ślicznych, nizkich i niezbyt wiel- 
kich domów z palonej cegły, krytych rów- 
nież cegłą; z dala już wyglądały bardzo 
swojsko i czyniły wrażenie, jakoby jakaś nie- 
uchwytna nić sympatycznie łączyła je z ra- 
dością i szczęściem ich inieszkańców. Jeden 
olbrzymi ogród rozpościerał się u ich pod- 
nóża, biegnąc aż nad brzeg rzeki, a zaścieła- 


jący go dywan kwiatów słał wonie czarowne 


ponad sfalowane wody; z poza domów strze- 
lały w niebo drzewa, po największej części 
potężne jawory, a cała rzeka, aż poniżej Pu- 
tney, wyglądała jak jezioro, obramowane ko- 
biercem kwiecia i zieleni. Mimowoli zawo- 
łałem : 

— Jakże się cieszę, że Barn Elms nie jest 
zabudowane! 

Zaledwie słowa te wymknęły mi się z ust, 
poczerwieniałem gwałtownie, a towarzysz 
„spojrzał na mnie z pół-uśmiechem, który wy- 
dał mi się dość wymownym. Aby ukryć po- 
mieszanie, rzekłem : 

— Proszę mnie teraz odwieźć od brzegu : 
„chciałbym zjeść śniadanie. 

Skinął głową, silnem uderzeniem wioseł 
odwrócił łódkę i w jednej chwili przybilismy 
|do brzegu. Przewodnik mój wyskoczył, ja za 
mim, wcale się nie dziwiąc, że wioślarz przy- 
stanął, jakoby czekając na finał nieodzowny 
„każdej przysługi, oddanej współobywatelowi. 
| Natychmiast też wsunąłem rękę do kieszeni, 
pytając: Ile? — chociaż nie mogłem się po- 


i odpowiedzi. Si- zbyć pewnego zakłopotania na myśl, że ino- potrzebuje mych usług; za to jednak przyj- 


że jakiemu gentlemanowi ofiarowuję za- mować podarki, byłoby chyba więcej, niż 
płatę. dziwne. Bo niech mnie tyłko jeden obdarzy, 
Z miną zdziwienia powtórzył: Ile? Co to natychmiast zechce to samo uczynić i drugi 
ma znaczyć? Nie rozumiem dobrze, o co i trzeci, a wówczas, wybaczcie, ale nie wie- 
pytacie. Może o przypływ? Ten się nieba- działbym niebawem, co począć z tylu darami 
| wem skończy. i upominkami. , | 
Zakłopotany, wyjąkałem: Proszę mi nie Žaśmiał się wesoło, jakoby mu się to wy- 
|brać za złe mego pytania; nie chciałem was dawało w najwyższym stopniu komicznem, 
obrazić, tylko pragnąłbym wiedzieć, ile je- Za usługę swą przyjmować zapłatę. 
stem winien. Jak widzicie jestem cudzoziem- Pytałem się w duchu, czy człowiek ten, 
cem 1 nie znam tutejszych zwyczajów, ni mo- mimo zdrowego i świeżego wyglądu, nie 
nety. szwankuje na umyśle, a ze względujna bliz- 
Mówiąc to, wyjąłem z kieszeni garść mo- | KOŚĆ głębokiej i rwącej rzeki, pocieszałem 
nety, przyczem zauważyłem, że srebrna zu- |Się w myśli, że jestem dobrym pływakiem. 
pelnie byłą zczerniala. On jednak mówił dalej, bardzo spokojnie, 
iośl: . ą . . -vio tonem, wcale go niekwalifikującym na wa- 
Wioślarz ciągle jeszcze miał minę zdziwio- e A 
Hie lecz wcale nieobrażoną i z widocznem "Y — Co się tyczy waszej monety, jest ona 
zajęciem przyglądał się pieniądzom. wprawdzie zajmującą, ale niezbyt starożytną. 
A zatem, myślałem. przecież jest wyro- Zdaje się pochodzić z czasów królowej Wi- 
bnikiem i namyśla się, ile zażądać. Niech ktoryi i moglibyście nią uszczęśliwić jakieś 
mnie tam nawet trochę naciągnie — takiemu, uposażone muzeum. Nasze posiada 


i ; mniej 
|dzielnemu chłopcu nie wezmę tego za złe. 


> Zie. | dość podobnych monet. a także bogate zbio- 
Chętnie zaangażowałbym go nawet na dzień, iry z dawniejszych czasów ; niektóre są nawet 


lub dwa za przewodnika — tak mi się wy- | paędzo piękne, podczas gdy z dziewiętnastego 
daje bystrym i sympatycznym. stulecia uderzają wprost zupełnym brakiem 
Wtem nowy mój przyjaciel ozwał się, jak- gustu — nieprawdaż ? Znajduje się tam mo- 
by w zamyśleniu : neta jeszcze z czasów Edwarda IM, przedsta- 
— Teraz już wiem, o co chodzi. Sądzicie, | wiająca króla na okręcie, otoczonego młody- 
że wyświadczyłem wam usługę i czujecie się ml lampartami ; brzegiem monety biegnie bar- 
jzobowiązanym dać mi coś za to i że ja znów dzo delikatnie wykonana girlanda z lilij. Jak 
powinienbym się poczuwac do tego wobec | widzicie — dodał z uśmiechem — nie jestem 
sąsiada, gdyby mi się czemś przysłużył. Sły- | wcale wrogiem złota i innych szlachetnych 
szałem o podobnym zwyczaju, lecz muszę | kruszców. Ot, tę klamrę sam sobie nawet 
wyznać, że uważam go za przykry i uciążli- |sporządziłem za młodych lat. 
wy. Jak widzicie, wioślarstwo jest moim za- (Ciąg dalszy nastąpi). 
wodem, który spełniam wobec każdego, kto kT 


w 
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miód i wina. Wyrób spirytusu pozostawiony 
jest gorzelniom prywatnym, którym nie wol- 
no przekroczyć oznaczonego z góry kontyn- 
gentu, a mianowicie dojść mogą tylko do 
maksymalnej ilości wyrobionej w jednym z o- 
statnich trzech lat kampanii. Korona zaku- 
puje rocznie */, całego zapotrzebowania po 
cenach oznaczonych przez ministra skarbu 
w 4 terytoryach z góry oznaczonych. Reszta 
zakupuje się przez publiczną licytacyę, w któ- 


rej gorzelnicy są licytującymi. Rektyfikacya 
spirytusu dokonywa się w fabrykach prywa-- 


tnych i rządowych, sprzedaż w sklepach i skła- 
dach rządowych, w butelkach opieczętowa- 
nych różnej wielkości, a spirytus ma 40". 
Wkrótce po wydaniu samego prawa, mini- 
ster rozesłał do uczędów akcyzowych chara- 
kterystyczny okólnik, tłumaczący cele refor- 
my. Okazuje się z niego, że ministrowi cho- 
dziło o poprawę moralnych i sanitarnych 
warunków życia ludu i o usunięcie w tym 
celu szynków (kabaki), ale również o pewny 
dochód z podatku od trunków przez przy- 


zwyczajenie ludu do prawidłowego i stalego |się nagle, iż żona jego oszukuje go. Uwodziciel Właściciel pałacu „pod Baranami“ nabył więc 


używania wódki*). 

Monopol został wprowadzony od 1 sty- 
cznia 1595 r. tytułem próby do 4 wschodnich 
gubernii: permskiej, ufimskiej, 
i samarskiej. Potem stopniowo monopol obej- 
mował coraz nowe gubernie, aż wreszcie od 
1 lipca 1901 r. wprowadzony został w całej 
Rosyi europejskiej. to znaczy na przestrzeni 
4,747.208 wiorst [_] z ludnością 104:2 milio- 
nów, w 64 guberniach. 

Zamierzone jest stopniowe wprowadzanie 
monopolu w całej Syberyi. Jako dopełnienie 
reformy, prawem z 20 grudnia 1894 r. za- 
prowadzono jednocześnie z monopolem komi- 
tety trzeźwości, złożone przeważnie z urzę- 
dników. O ile osoby prywatne do nich nale- 
żą, nie mają prawa głosu. Zadania komite- 
tów mają na celu przeszkodzenie pijaństwu 
i polegają na nadzorze nad sprzedażą spiry- 
tusu na rozpowszechnianiu wiadomości o szko- 
dliwych następstwach nadużycia alkoholu, 
szukaniu środków zajęcia i zabawienia ludno- 
ści podczas świąt, urządzaniu szpitalów dla 
pijaków. 

Komitety urządzają zabawy ludowe i her- 
baciarnie, ale bardzo niewiele zdziałać mogą, 
gdyż należący do nich urzędnicy mają nader 
mało czasu, na cele komitetów rząd wyzna- 
cza niewiele pieniędzy, tak, że wypada po 
4—5 h. na głowę. Nadto zaś z tych małych 
funduszów część zostawać musi w kieszeniach 
urzędników, jak zwykle w Rosyi, bo utrzy- 
manie herbaciarni wypada nadzwyczaj drogo. 

Nadzieja zwiększenia dochodów zawiodła, 
a mianowicie przed wprowadzeniem mono- 
polu suma podatków, licząc akcyzę od spi- 
rytusu, wynosiła w milionach rubli: 


W roku 1888 264:9 
„ 1890 268:2 
z 1892 268:9 
„ 1894 297:3 


W latach następnych uwzględniać należy 


zmarłego z szarży oficera. Wyrok ten | 


! 
się również szynki wędrowne, t. j. krama- | 
rze, kolportujący wódkę w kieszeniach od! 
| ubrania. 

Zwiększa się picie wódki na ulicach, gdyż 
'w sklepach sprzedaży monopolowej pić nie 
wolno. Całe gromady podpitych i pijanych 
zbierają się na ulicy z butelkami w ręku. 
Pijaństwo z szynków przenosi się do domu, 
gdzie pije żona i małoletnie dzieci, zachęcone | 
przykladem ojca. 


Zdegradowanie umarłego. | 


Dzienniki wiedeńskie donoszą o niezwykłem | 
zdarzeniu, zaszłem w wiedeńskich kołach woj-| 
skowych, które, rzucając jaskrawe światło na pa- 
nujące w pewnych sferach pojęcia „honoru“, słu- | 
żyć może jako znakomity materyał dla powstałej 
obecnie akcyi przeciw pojedynkom. 

Sprawa cała ma się następująco: Pewien wie- 
| deński przemysłowiec, oficer rezerwowy z 5 pułku 


| 
| 
| 


Poniedziałek: O godz. 3 po południu: „Burza“, | 


baśń w 6 obrazach Szekspira (ceny zniżone do po- 
łowy). 

Uniwersytet ludowy w Krakowie. Dziś 
w sali Nowodworskiej (ul. św. Anny 12) od godziny 
71/ą do 8!|, wieczorem wykład p. Maryi Turzy my; 
„Religie ludów starożytnych, 


Nasze „chluby*, Przechodzących w dniu No- 
wego Roku przez Rynek gł. w Krakowie koło 


pałacu „pod Baranami“ uderzała przybita na. 
| bramie tego pałacu karta z następującym dru- 


kowanym napisem: 


| 
1902 


Miejskie Biure ubogich w Krakowie, Poselska 9 


| 
| Karta uwolnienia | 
| od datków | 
| noworocznych | 


Taka kartę otrzymał każdy od krakowskiego 


Wobec tego kapitanowie imieniem barona wy- 
"zwali posła Schuhmeiera na pojedynek. 
| Świadkowie tow. Schuhmeiera odpowiedzieli na to, 
że taka satysfakcya sprzeciwia się 
zasadom partyi socyalno-demokra- 
tycznej i tow. Śchuhmeiera. 

Spisano protokół i na tem zakończono trzy- 
godzinną konferencyę świadków. 

Idyotyczna nawyczka. Większość polskiej 
| prasy burżuazyjnej posiada do omawiania dzia- 
|łalności socyalistów stały zapas zwrotów, nace- 
'chowanych niechęcią, których w sposób zaiste 
| komiczny używa nawet wówczas, gdy coś w 
, działalności naszych towarzyszów pochwalić jest 
'zmuszoną. Nie trzeba chyba dodawać, że i tak 
| spreparowane słowa uznania szafują się pod a- 
dresem socyalistów z krajów bardzo odległych... 
Otóż w piątkowym numerze „Dziennika poznań- 
|skiego* spotykamy taką pochwałę dziwnego na- 
ace etwa pod adresem tow. Ferri'ego. Kore- 
|spondent rzymski „Dziennika*, skreśliwszy w 


jułanów obrony kraj. po dłuższym czasie pozor- magistratu, kto złożył w miejskiem biurze ubo- | czarnych barwach stan południowych Włoch z 


nie szczęśliwego małżeńskiego pożycia, dowiedział 


| żony, czynny oficer od ułanów, tak dalece nie 
krył się z swem szlachetnem dziełem, iż żonę 
przemysłowca publicznie nazywał swoją „narze- 


mym. Oszukiwany mąż, dowiedziawszy się 0 Wszy- | 
„stkiem, popadł w rozpacz, która zupełnie wy- 
| czerpała jego siły i wkrótce rzuciła go na łoże | 
boleści. Przeciw wiarołomnej żonie wniósł on 
'skargę rozwodową, przeciw uwodzicielowi zaś! 
doniesienie karne do sądu o uwiedzenie żony, 
wskutek którego został uwodziciel sądownie u-| 
karany. Zajście to jednak tak złamało oszuka- | 
jnego męża, iż po krótkiej chorobie zmarł. Nie- 
długo potem wyszła pozostała po nim wdowa | 
'zamąż za owego oficera, 

Uwodziciel nie zadowolnił się jednak odebra- 
niem cudzej żony. Postępowanie swe uważał on 
iza zupełnie honorowe i szlachetne, a nawet 
czuł się obrażonym przez przemysłowca | 
(Z tego powodu, iż ten nie wyzwałgo zaj 
uwiedzenie swej żony napojedynek!, 
, Wniósł tedy na nieszczęśliwego, jeszcze za jego. 
życia, doniesienie do komendy 5 pul- 
iku ułanów, w którem oskarzył zmar-| 
„łego, iż ten nie wyzwał go na poje- 
dynek, mimoto,iż en mu żonę uwiódł. 
| I cóż się dzieje? Oto rada honorowa pułku | 
jnie odrzuciła wcale tego doniesienia, lecz 
wytoczyła śledztwo przeciw zrozpaczone- 
mu i oszukanemu mężowi, jako oficerowi rezer- 
|wowemu. W międzyczasie przemysłowiec zmarł. | 
Rodzina zmarłego zawiadomiła o jego śmierci 
radę honorową, tudzież wszystkie odnośne wła- 
dze wojskowe, prosząc o zastanowienie śledztwa. 
Prośba ta jednak nie została uwzględnioną. Ra-| 
da honorowa pułku doprowadziła śledztwo do. 
końca i wydała wyrok — degradujący, 


postanowiono na zmarłym wykonać w ten) 
sposób, iż zawiadomiono o nim brata zmarłego, | 
również oficera rezerwowego, z żądaniem, by ten | 
i zwrócił pułkowi oficerski patent zmarłego. We-| 


gich datek jakiejkolwiek wysokości dla biednych. 


taką kartę za koronę lub za kilkadziesiąt ha- 


lerzy, kazał zamknąć bramę pałacu, przybić na | 


niej nazewnątrz tę kartę i w ten sposób ko- 


orenburskiej czoną* i jako taką przedstawiał swym znajo- sztem kilkudziesięciu centów uwolnił się bardzo 
tanio od dawania tradycyjnych datków noworo- | 


cznych tym wszystkim pracującym biedakom, 
którym datku noworocznego nie odmawia nigdy 
żaden średnio zamożny człowiek. A może wła- 


ścieiel pałacu „pod Baranami“ urządził się je-| 


szcze „taniej“? Magistrat bowiem rozsyłał te 
karty wraz z odezwą właścicielom realności 
bezpłatnie, aby ich zachęcić do zbierania 
składek wśród lokatorów, znajomych itd. 

A któż to jest właścicielem i jedynym mie- 


|szkańcem pałacu „pod Baranami*? 


Nikt inny, jak Andrzej hr. Potocki, 
marszałek krajowy, milioner, który 
równocześnie ofiarował 10.000 K na budowę 


jakiegoś kościoła we Lwowie, zareklamowawszy ` 


te należycie w gazetach... Ale datków noworo- 
cznych, które się daje listonoszom, roznosicie- 


lom gazet, ekspresom itd., nie zapisują gazety; 


te datki daje się po cichu, bez rozgłosu, bez 
reklamy. „Dobroczynność* zaś ludzi, którzy nie 
wahają się grabić losów biednych sierot, ogra- 
nicza się tylko do tych wypadków, które się 
dadzą szumnie zareklamować w gazetach. Na 
cichą ofiarność, przy której „nie wie lewica, ile 
daje prawica“, na taką dobroczynność nie stać 
już takiego ubogiego milionera jak Andrzej hr. 


Potoeki, marszałek krajowy, jeden z największych 


magnatów polskich, „nasza chluba“... 

Jakiś tam urzędniczyna, pobierający 100 K 
miesięcznej pensyi, wstydziłby się z pewnością 
w ten sposób, kosztem kilku szóstek lub zadar- 
mo, wykpić się od chrześcijańskiego obowiązku 
jałmużny. Ale hr. Potocki... 

Sprawy partyjne. W Cieszynie odbędzie 
się w niedzielę 5 bm. okręgowa konferen- 
cya partyjna w lokalu p. Lubojadzkiego. 


|Pocżątek o godz. 9 rano. 
Tow. poseł Schuhmeier wyzwany na poje-. 


obok sumy podatków, kwoty płacone przez zwaniu temu brat zmarłego zadość nie uczynił, dynek! W socyalistyeznym tygodniku wiedeń- 
gubernie, w których jest już wprowadzony | lecz udawszy się do ministeryam wojny, przed- skim „Volkstribine* ukazała się p. t. „Milita- 
monopol, oraz te, gdzie monopolu jeszcze nie stawił sprawę pewnemu generałowi, który Oka- |ryzm w czasie pokoju“ notatka, piętnująca w 


było. Otóż ogólna suma podatków przedsta- |zał głębokie współczucie, a wyrok rady honoro- ostrych słowach czyn pewnego podporucznika. 


wiała się w milionach rubli: 


W roku 1595 212:9 
> 1896 266:5 
s" Ieg ZDZ 
„ 1898 261:0 


wej nazwał „aktem biurokratycznej bru- 
jtalności*. Brat zmarłego, poruszony do głębi | 
,całem zajściem, postanowił złożyć szarżę oti-! 
cerską. A 
Sprawa ta budzi najwyższe zainteresowanie | 


21 pułku obrony krajowej w St. Pölten, który 
zszablą w ręku rzucił się na jakiegoś „eywila“, 
urzędnika pocztowego. Oficer ów, baron Fles ch- 
ner-Jetzner, uczuł się tą notatką obrażony 
i przysłał redaktorowi „Volkstribiine*, tow. po 


W 25 guberniach, w których monopolu je- w wiedeńskich kołach wojskowych i cywilnych. słowi Franciszkowi Schuhmeierowi, dwóch 


szcze nie było, suma akcyzy wzrosła : 
ze 128 milionów w roku 1895 
na 126 » „ 1898. 

W 22 guberniach, gdzie monopol trwał 


| Dodać wypada, iż przeciw uwodzicielowi cudzej 
żony, który czynem swym publicznie wobec prze- ` 
| łożonych swych władz się chwalił, nie wytoczono | 
| wcale honorowego śledztwa. Ciekawa rzecz, jak 


świadków w osobach kapitanów Rotta i Geiss- 
lera celem zażądania satysfakcyi. Tow. Schuh- 


meier wyznaczył jako świadków ze swej strony | 


tow. Karola Hógera i adw. dra Karola Or n- 


1—1', roku, opłata akcyzna zmniejszyła się; wobec tego całego zajścia zachowa się ministe- |stejna. 


z 75 na 65 milionów, w 13 guberniach, gdzie 
istniał 2'/,—4 lat, spadła z 76 do 69!, mi-- 
lionów. Ponieważ rząd ponosić musi wydatki | 
na utrzymanie urzędników i lokalów dla sprze- 
daży, co w r. 1898 wyniosło 74 milionów, 
ubytek w dochodach z alkoholu jest nie- 
wątpliwy. 

ależałoby to nieprzewidywane przez rząd, 
niepowodzenie uważać za znak pomyślny, je-. 
żeli utożsamićby je można ze zmniejszeniem ; 
konsumcyi. Zadaje temu kłam następująca, 
wyjęta z „Wiestnika finansow.* tabelka : 


Okresy Wyrób Konsumeya 
gorzelniane w 1000 wiader czystego alkoh. 
1897/98 26.882 25.374 
1898/99 29.209 27.957 
1899/1900 29.452 29.127 


Konsumcya alkoholu zatem zwiększyła się, 
nie spadła, a różnice w dochodach rządu tłu- 
maczyć trzeba większymi niż dawniej ko- 
sztami. 

Wogóle zaś monopol wodczany okazał na- 
stępujące rezultaty : 

Ceny wódki poszły w górę, a handle piwa 
i wina stanęły gorzej niż dawniej. 

Pojawiło się wskutek reformy mnóstwo ta- 
jemnych szynków, tak, że w małej wiosce 
istnieje ich czasem trzy lub cztery. Zdarzają 


*) W okólniku czytamy: „Reforma nie grozi u- 
mniejszeniem dochodu od trunków ., przeciwnie... mo- 
nopol alkoholowy musi powiększyć stałe używanie 
wódki, której gatunek będ.ie lepszy i ponieważ sprze- 
daje się tylko alkohol rektyfikowany, powinien usu- 


nać interes osobisty sprzedawców... Regularne uży- ' 


cie wódki, które nie niszczy zdołności do pracy ulu- 
du, jaż z tego powodu zapewnić musi koronie stal- 
szy dochód z podatku od napojów alkoholowych“. | 


| ryum wojny i wyższe władze wojskowe. | 


Przegląd społeczny. : 


Strejk w Buczkowicach. W strejku biorą 
także udział robotnicy domowi (chałupnicy). 
Również w fabryce mebli w Rybarzowicach 
zastanowiono robotę, bo robotnicy tej fabry- 
ki zsolidaryzowali się z towarzyszami w Bu- 


'czkowieach. W niedzielę 30 grudnia odbyło. 


się zgromadzenie poufne przy udziale prze- 
szło 500 strejkujących, na którem tow. Ar- 
beitel noddał surowęi krytyce praktyki za- 
rządu fabryki i p. Pilzera. Uchwalono obsta- 
wać przy żądaniach: 1) cofnięcia 10-procen- 
towej zniżki płac. 2) przywrócenia dawnego 
cennika. 8 l4-dniowej wypłaty. W sobote 
4 b. m. odhęda się? zgromadzenia pu- 
bliczne, jedno w Buczkowicach, drugie w 
Rybarzowicach. Inspektor przemysłowy pan 
Kremer obiecał przybyć 4 b. m. celem inter- 
wericyi. 


KRONIKA. 


Tow. Hóger oświadczył obu oficerom, że 
Schuhmeier przyjmuje pełną odpowiedzialność za 
ową notatkę przed sądem i w tym celu go- 
l 
wego wydania go, że nie miał zamiaru osobiście 
obrazić barona Fleschnera, a uwagi o napadzie 
na urzędnika pocztowego skierowane były je- 
|dynie przeciw wybrykom militaryzmu, bo uczci- 
wa gazeta, występująca w obronie ludu pracu- 


taryzmu, nie może wobee tego rodzaju napaści 
na bezbronnych cywilów, które wywołują u każ- 
dego obywatela oburzenie i rozgoryczenie w naj- 
szerszych kołaoh, zastosowywać innej krytyki, 
|jak tylko jaknajostrzejszą, i musi potępić osoby, 
które się dopuszczają takich gwałtów ; to oświad- 
czenie składa Schuhmeier w sposób iojalny, ale 
jjeżeliby pp. oficerowie zamierzali zażądać od 
niego zadośćuczynienia z bronią w reku, to od- 
(rzuca się to z góry, jako sprzeczne z zasadami 
partyi socyalno-demokratycznej. 

Na to odparł kapitan Rott, że narazie nie- 
ma jeszeze mowy o Satysfakcyi z bronią w rę- 
'ku, ale że nie zgadza się na załatwie- 
nie tejsprawy w drodze ustawowej, 
lecz w drodze „rycerskiej*; mianowicie zażądał, 


tów sam zażądać w parlamencie natychmiasto- | 


jacego i cierpiącego bardzo pod ciężarem mili- 


|osławioną camorrą i mafią, tak dalej pisze : 

„A kto teraz pierwszy wyłom zrobił w tej 
niecnej gospodarce południowo0-wło- 
skiej? Socyaliści. Oni to rozpoczęli kampanią 
i prowadzą ją w dalszym ciągu z dobrym skut- 
kiem. Jednym z epizodów owej walki, była mo- 
wa Henryka Ferri'ego, socyalistycznego deputo- 
' wanego w parlamencie, mowa gwałtowna, szka- 
lująca (szkalować znaczy stawiać zarzuty o- 
szczercze! Red.) przewodnie stery południa, ale 
najzupełniej słuszna. Tylko, że w par- 
lamencie przestraszono się nasamprzód socyali- 
stycznego charakteru i jednocześnie zbudzenia 
separatyzmu południowego, który tli pod popio- 
łem i budzi się od czasu do czasu pod wspo- 
| mnieniami Burbonów. 

Ferri został wykluczonym na pięć dni z Izby 
za awantury (więc „najzupełniej słnszna* mo- 
wa, o ile ją wypowiada socyalista, jest „awan- 
turą“? Red.), ale dlatego rząd musi raz przecie 
wziąć się do zaprowadzenia porządku na połu- 
dniu, do pomocy ekonomicznej, słowem, przywła- 
szczyć sobie program socyalistów. Zadanie bę- 
dzie ciężkiem *. 

Nieprawdaż: logika i styl osobliwe! 

Echa zgromadzenia krawców. Pp. Halawa 
i Dudzik proszą nas o skonstatowanie, że nie 
należą wcale do kliki b. cechmistrza p. Marka 
i nie są jego zwolennikami. Na walnem zgro- 
madzeniu nie oni urządzali awantury, lecz tylko 
protestowali przeciw obecności osób, nie należą- 
cych do cechu. 


Otrucie. We czwartek wieczorem po godzinie 
8 spostrzeżono koło kościoła Maryackiego le- 
żącego mężczyznę w średnim wieku; dano znać 
pogotowiu ratunkowemu. Wkrótce przybyłe na 
miejsce pogotowie stwierdziło, że zachodzi tu o- 
trucie i przeniosło mężczyznę do sieni sąsiednie- 
go domu, gdzie mu wypompowano treść żołądka. 
Mężczyzna ów, jak podał po odzyskanin przyto- 
mności, kupił zapałek za 2 h, zeskrobał fosfor. 
i wiał do kupionego za parę halerzy spirytusu: 
do tej mieszaniny dodał jeszcze sinego kamienia 
za 4 h i to wszystko wypił z rozpaczy z po- 
wodu porzucenia go przez żonę. Nieszezęśliwy 
człowiek, podobno trochę szwankujący na umy- 
śle, służący z zawodu, obecnie bez pracy, doma- 
gał się kilkakrotnie od policyi, ażeby zniewoliła 
żonę do powrotu do niego. Kobieta powracać nie 
chciała, twierdząc, że mąż nie jest w stanie dać 
jej środków utrzymania. Pogotowie odwiozło cho- 
rego, któremu grozi poważne niebezpieczeństwo, 
do szpitala św. Łazarza. 

Nieszczęśliwy wypadek. We czwartek wie- 
czorem spadł z mostu kolejowego na Wiśle pe- 
wien robotnik, nazwiskiem Bartuch, i zmiażdżył 
sobie rękę. Nieszczęśliwego odwiozło pogotowie 
ratunkowe na klinikę chirurgiczną. 

Zbieranie suchych gałęzi przypłaciła śmier- 
cią Franciszka Gasek z Przeginii narodowej pod 
Krakowem. Dnia 21 z. m. poszła wraz z dwie- 
ma dziewczętami do lasu koło Czernichowa, bę- 
dącego własnością wydziału krajowego, celom 
zbierania suchych patyków. Leśniczy Polewiak, 
i zobaczywszy to, chciał je przytrzymać. Dwie 
schwytał, trzecią zaś, Franciszkę Gasek, pędził 
| przez pola tak, że dostała zapalenia płuc i w parę 
dni później umarła, 

Z teatru Iwowskizgo. P. Tadeusz Rittner 
(Tomasz Czaszka) złożył w dyrekcyi teatru lwow- 
skiego jednoaktówkę p. t. „Sąsiadka*. 
| Narady prowadzone ze strony dyrekcyi z pan- 
|ną Bel-Sorel, która w lutym b. r. miała przy- 
być do Lwowa na ponowne występy gościnne, 
rozbiły się z powodu niezgody co do warunków 
! pieniężnych. 

Z Jarosławia donoszą nam: Staraniem tutej- 
szego stowarzyszenia robotniczego „Zgoda“, od- 
„był się wa środę 1 bm. w sali hotelu „Victoria“ 
: wieczorek, na którego program złożyły się: ko- 
imedyjka, osnuta na tle górniczych rozruchów 
'strejkowych i deklamacye. Sztuka, w wystawie- 
niu której wzięli udział tow.: Rzęsa. Komorow-' 
i ski, Ospelt, Sławiński, Butwinówna, Kozakówna 
li wielu innych, znalazła szczery poklask liczne- 


Kalendarzyk historyczny. 4 stycznia. 1764 aby poseł Schuhmeier ogłosił oświadczenie, któ- | go audytoryum, które równie rzęsistymi oklaska- 
Przymierze Katarzyny z Fryderykiem, warujące ele- reby wyraziło ubolewanie, że obraził p. barona, mi nagrodziło deklamacye tow. Józefy Kozak, 


kcyę Poniatowskiego. — 1856 Otwarcie kolei z Kairo 
do Aleksandryi. — 1878. Stocker zakłada chwześcijań- 
| sko-socyalną partye robotniczą. — 1894. Stan obłęże- 
|nia w Sycylii. — 1901. Zwycięstwo socyalnej demo- 
| kracyi przy wyborach do wiedeńskiego parlamentu. 
Wybrani tow. Cingr, Eldersch, Hannich i Rieger. 

Dziś w teatrze: „Kominiarze*, komedya rodza- 
jowa w 4 aktach Fr. Domnika (nowość). 

Niedziela: O godz. 3 po południu: „Jasełka“, 
O godz. 7 wieczorem: „Kominiarze“. 


| który działał pod przymusem koniecznej obrony 
i honorowej, oraz odwołało całą treść owej 
| notatki. 

|  Propozycyę tę naturalnie odrzucili świadkowie 
‘tow. Schuhmeiera, tembardziej, że socyalna de- 
mokracya potępia stanowczo ów „przymus ko- 


— miecznej obrony honorowej”, który już dał po- 


wód do tylu wykroczeń. 


i Komorowskiego i Ospelta. Na zakończenie dano 
„obraz z żywych osób, wyobrażający „symbol 
wolności*. Wieczorek zgromadził około 800 ucze- 
'stników. Za dzielne kierownictwo w urządzeniu 
| przedstawienia należy sie uznanie tow. Komo- 
i rowskiemu. 
Zmiany wojskowe. Jak nam z Przemyśla do- 
| noszą, w tamtejszych kołach wojskowych krąż 


AMB de 


w, Kraków. sobota 


w ostatnich czasach pogłoska, iż komendant kor- 
pusu przemyskiego, Antoni Galgotzy, zosta- 
zie wkrótce powołanym na stanowisko inspektora 
armi austryackiej w 
Ktory ma być 
myskiego korp 
s mako komendant korpusu krakowskiego. 
i. kołach wojskowych zapewniają, że zmiany 
‘e s3 tylko kwestyą dnia. 

Uniwersytet ludowy w Prz 
miejscowego oddziału Uniw 
Przemyślu odbędzie się t 


i ‘ 
om. . 
w sali 


spensyonowanym; komendę prze: 


ersytetu ludowego w 
u w niedzielę dnia 5 
„Sokoła“ odczyt po- 
ńskiego p.t. „Roz- 
stuleciu”. Ze względu 
temat odczytu. jak i 
zwracamy uwagę ro- 


bo południu 
sła tow. Ignacego Daszy 
Wc] narodowości w XIX. 
za niezwykle interesujący 
«sobę samego prelegenta, 
petników przemyskich na powyższy wykład, oraz 
zachęcamy, by w oznaczonym dniu tłumnie sta- 
"ia SIę w sali „Sokota“, 
a riaa Z Przemyśla donoszą nam, 
adna że na 31 grudnia 1901 nieznany 
s sody się do sklepu złotnika Kremera 
* kosztowności na kilka tysięcy koron. 


Kradzież - 
i eż popełniono tuż ż6 ś 
pieczeństwąć pod nosem „stróżów bez 


Że 


„gdyż sklep p, Krumcera znajduje si 
obok komisaryat T Kremera znaji uje się 
skiego do owy S- polny, u wylotn ulicy Dwor- 


a bramie“, 


Sprawa zniesienia Prawa propinacyi i wpra- 


wadzenia monopol 


Więc donosza - bę wodczaneyo. Z Czernio= 
gmachu sejmo: Dnia 1 b. m. odbyło się tu w 
kę 0) > OWAK i S 
ka krajowego i pod przewodnictwem marszał 


‘pula zgromadzenie świeckich i 


ducho | 

wnych właś nii: . : : 

A e. s cici l 

którem obra s ell większych posiadłości, na 


wą propinacyjnego 
Spirytusowego. Po r 
lono WYBŁOSOWa, 
Prawa propina 
zobowiązań fu 


a zaprowadzenia monopolu 
o referacie dra Halbana uchwa- 
č do rządu prośbę o zniesienie 
cyjnego na Bukowinie i objęcie 
nduszu Propinacyjnego przez za- 


miejsce ks. Windischgriitza, | 


usu ma objąć gen. Albori, do-l 


emyślu. Staraniem | 
(dokonać napadu na pocięg, zabiorą się do prze- 


„onegdaj rano w sali Rady miasta pod przewod. | 


wet żartobliwie willa „pod słowikiem*. Dokoła 
koszsr założono ogród warzywny. Prócz niezbę- 
dnego inwentarza — hodują nawet ptactwo. Całe 
zadanie oddziału, stacyonowanego tam, polega 
na strzeżeniu, by Burowie nie zniszczyli w pobliżu 
szyn kolejowych. Żołnierze odgrywają zatem rolę 


zbrojnych dróżników. Ale i to zadanie pilnowa- | 


nia uproszczono im znacznie. Jak twierdzi „Fi- 
garo*, tor kolejowy został przez Anglików oto- 
czony gęstą siecią drutów. Gdy Burowie, chcąc 


cinania drutów, natychmiast w sąsiednim blok- 
hauzie automatycznie rozlegają się sygnały i 
oddział angielski wyrusza w pole, poczem na- 
stępuje spotkanie i ucieczka Burów lub Angli- 
ków. Jeżeli prawdziwą jest ta idylla, której opis 
powtarza dziennik paryski, to i ona nabierać 
zaczyna czarnych stron: mianowicie Burowie nie 
poprzestają teraz na atakowaniu pociągów, lecz 
atakują i strażnice angielskie... 


Konfiskata. W dzisiejszym numerze „Naprzo- 


du“ został skonfiskowany wiersz p.t. „Naprzód“ 
(na nutę Marsza Sokołów), który w r. 1898 dru- 


kowany był w wydanej we Lwowie jednodniów- | 


ce z l maja i tam nie został skonfiskowany. 


P. Doliński jednak uznał tę piosnkę za „niebez- | 


pieczną*.... 
Ciągnienie losów krakowskich rozpoczęło się 


nictwem p. prezydenta Friedleina. 
Na nr. 70.114 padła główna wygrana 50.000 


„koron. (Los ten został kupiony na raty u firmy 


'Sehiitz & Chajes we Lwowie). Nr. 16.694 wy- | 
ano nad sprawą zniesienia pra- 


grał 5.000 koron. Po 1.000 koron wygrały nry: 
15.799, 17.396, 18.991, 21.403 i 66.420. 

W dalszym toku zaczęło się ciągnienie 1493 
wygranych po 60 koron. Akt losowania skończył 
się wczoraj wieczorem. 

Następujące numera wyciągnięte w pierw- 


'szym dniu po 60 K: 196 203 221 346 348 


prowad 

astępnie. Rami A Spirytusowego Wybrano 
vie sejmowi: ik W skład którego weszli posło- 
Pror- Halban. z, Mnstazza i dr. Flonder, oraz 
wania także z eni ten chce nawiązać roko- 
5 "* m aaŚcIci : 7 k 
eign Galicyi. cielami większych posiadło- 

miliony prz E A 

5 , epadły — win T 
“ad wojenny w Odessie nego nie było. 


e zakończył uwolnieniem 
Awgustinskiego - Dołgorukiego, 0- 
» iż zdefraudował z funduszów 
SA rubli (nomen omen: 
Ap , znaczy ugoręki); zamiast kratki 
wez i iąż i 
kii TA Hua: książę, który jest siostrzeń- 
II-go, tylko rozkaz carski 
) uszczenia granic Rosyi. 
przybył Dołgoruki do Wi 
<apewne powiększy 
tztonków J ockey-klubu. 


i Pik pomnaża swą flotę. Fabryka okrętów 
''asgowie otrzymała od admiralicyi wezwa- 
wa by przedłożyła w jak najkrótszym czasie 
preliminarz budowy dwóch okrętów wojennych, 
pięciu pancerników | klasy i dwóch krążowni- 
ków II klasy. Okręty wojenne będą największe, 
w Wj posiada marynarka angielska. 
„Biskupi irlandzcy w Ameryce wysłali do se- 
minaryów duchownych we Lwowie i w Krako- 
age kilkunastu kleryków narodowości irlandzkiej, 
Mi ee SRA Języka polskiego i obyczajów 
(2%, panujących w Galicvi j rô- 
ciwszy do Ameryki Icy, a następnie, wró 
AL RA Wiadomo bowiem, że miedzy bi- 
hor pa irlandzkimi, a ludnością polską panują 
i koe Stosunki. Doszło nawet do tego 
i . s "e 
TN n or oatowski, Hodur) wyst- 
niezawisły Kościół + co ataliekiego, utworzyło 
Pim ot polski i zyskało wśród Pola- 
2 o wielu zwolenników. Biskupi irlandz 
cy przyczynili mó 4 


*brawę księcia i 
skarżonego 0 ta 


inarynarki sumę 
Dołsornki 


natychmiastowego o- 


ednia. 
on grono utytułowanych 


R A S rozstaju tego ruchu reli- 
' à ZWZ, i 
Zagarialiwade owi, ględnem postępowaniem. 


radawiać, Widząc zaś 
bardziej traci w nich w 
tnego sposobu — 
każ ua naukę do Galicyi. 

Po 
k a okrętu. Agencya Havasa donosi z Rouen, 
p parowiec „Deak“, który odpłynął 
« Aryestu z ładunkiem zboża i drzewa, częścio- 
wo spłonął. Szkoda jest znaczna. 

"bę przeciw paleniu trupów. Dzienniki 
wiedeńskie donoszą : Członek stowarzyszenia „Pło- 
mień* propagującego 
mlian Braun. 
"mierci nie było pochowanem 
lnem, W jakiś czas potem B 
'sehlu i wezwał do 
\Weinmayer, przyb 
WSZY się w 
i świadczył, 
dzieli ostata 
$0 postanow 
zo stopniu 


w ziemi, lecz spa- 
raun zachorował w 
siebie ks. Weinmayera. Ks. 
zybywszy do chorego i dowiedzia- 
„.J850 poprzedniem postanowieniu, 
3Ż nie wyspowiada go, ani nie u- 
lego namaszczenia, jeżeli Braun te- 
ienia nie odwoła. Groźba ta do te- 
"WE zarzadz nastraszyła chorego, iż poprzednie 

nie odwołał. 


Jak ur 
Transvaal m 08 sa blokhauzy angielskie w 
liscie pewnego ua „Figaro“, opierając się na 
Diau, wod) neliks, który zna stosunki w 
nierzy an => ke mieto szczegółów o życiu żoł- 
zach, aaea w sitażnieach czyli blokhau- 
skich lini; rika wzdłuż południowo-afrykań- 
nierze ia olejowych. Na ogół pędzą tam żoł- 
l cale nie uciążliwy, Anglik, o któ- 
RR np. tak jeden z blokhauzów 
A l do Kimberley'u. Jest to 
1e ponury, choć wybudowany 


w miejseu mał 
9 dostępnem — przezwano go na- 


|= 


310 738 750 773 872 15058 169 221 246 
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932 987. 
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3587 413 759 819 900 1134 257 506 488 
500 786 845 861 555 987 2055 061 109 
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192 215 281 507 348 357 400 
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145 024 927. 24.102 111 435 212 222 271 
403 468% 568 637 709 792 880 927 984. 
22.409 455 468 546 559 567 658. 


+ rozpoczęli nawracanie lud- ' 


1748 


| 


palenie zwłok, dr. Maksy- ` 
rozporządził. by ciało jego po: 


14% 219 330 518 542 772 175 904 928 954. 
24.009 026 195 242 456 470 650 793 977. 
25.093 156 220 318 322 451 492? 544 689 
933 963. 26.009 067 270 275 299 333 
450 541 843 914. 27.073 150 277 
27l 281 301 360 436 455 477 488 512 
161 796 892 928 941. 28.099 299 340 
57 652 690 766 
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794 844. 36061 097 152 162 333 361 399 
450 483 599 691 826 $65 931. 37018 262 
592 596 T75 779 80S 932. 38101 135 168 
445 460 635 556 456. 39057 081 102 227 
324 510 688 908 947. 
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413 589 627 760 858 S91 922 979. 43125 
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547 581 648 852 941. 46091 140 156 265 
514 524 579 685 817 830 338. 47132 145 
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|560 566670721 730771883 891 914. 63.326 
|376 444 782 856. 64.042 173 238 339 498 
1552 596 796 909 977. 65.036 049 051 212 
(239 325 403 442 752 795 909 992. 66.130 
| 183 420 426 427 508 622 645 712 882. 67.315. 
|593 661 742 846. 68.094 344 359 483 550 
559 597 962. 69.033 062 151 310 311 313 
468 592. 

70008 020 041 056 114 324 523 757 885 
972. 71049 102 126 149 186 382 494 674 768 
834 850 949 980. 72125 154 368 402 463! 
515 566 667 725 883 988. 73196 218 259 
326 388 402 498 573 590 628 700 812. 
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się nad tą sprawą wywiązala, żądali mówcy, 
by na przyszłość udzielano subwencyi jedy- 
nie pod tym warunkiem, że przy wykładach 
uwzględniany będzie w większych rozmiarach 
język polski. 

Lwów, 3 stycznia. Na wezorajszem tajnem 
posiedzeniu przyjęła rada miejska do wiado- 
mości zgłoszone przed kilku miesiącami re- 
zygnacye radców Kajetana Janowskiego i Ta- 
deusza Romanowicza. 


Piotr Chmielowski we Lwowie. 
Lwów, 3 stycznia. Piotr Chmielowski upro- 


174038 100 297 630 678 730 763 772 955. 
| 968. 


| Kto wydał rozporządzenie w sprawie Mor- 
skiego Oka? „Nowa Reforma" donosi w tej| 
| sprawie: „Rozporządzenia, aby sporne teryto-. 
|ryum nad Morskiem Okiem uważano za węgier 
|skie, nie wydał sam namiestnik; napisał je któ- ; 
ryś z niższych urzędników, a potwierdził pod- | 
| czas nieobecności hr. Pinińskiego któryś z rad- 
|eów namiestnictwa. Po powrocie swoim namie- 
|stnik rozporządzenie to cofnął, tak, że w sej- 
mie mógł istotnie powiedzieć, że rozporządzenie | 
to nie istnieje“. | 

To tłumaczenie namiestnika nie wydaje się 
|wiarygodnem, bv przecież nieprawdopodobnem | 
|jest, ażeby jakiś niższy urzędnik odważył się. 
ni stąd ni zowąd wydawać bez wiedzy namie- 
| stnika rozporządzenia w kwestyi takiej wagi. 
|Za taki „kawał“ spotkałaby go przecież nie-| 
| chybnie dyscyplinarka. Z powyższego komunikatu | 
wynika tylko to, że owo osławione rozporzą- | 
| dzenie wydane zostało przez „polskie“ namie- | 
|stnietwo i że hr. Piniński cofnął je dopiero pod | 
a w opinii publicznej, gdy rzecz stała się | 
| głośną i skandal groził skompromitowaniem „pa- | 
|tryotycznej* sławy p. hrabiego. Ale i to niej 


wogóle cofniętem zostało... 

Po wyborze do wydziału krajowego. Wy 
brany członkiem wydziału krajowego prof. Ta- 
deusz Pilat, opuszcza swą katedrę statystyki 
|w uniwersytecie i składa urząd szefa biura sta- 
| tystycznego w wydziale krajowym. 
| O „veniam legendi“ ze statystyki w uniwer- 
sytecie lwowskim starają się dr Zygmunt Gar- 


cnie urzędnik centralnego biura statystycznego 
w Wiedniu. 

Biuro statystyczne w wydziale krajowym bę- 
dzie teraz inaczej urządzone. Mianowicie urząd 
szeta będzie zniesiony, a kierownictwo biura 
obejmie urzędnik w charakterze radey wydziału 


Poseł Romanowicz, wybrany również do 
wydziału krajowego, wyjeżdża dnia 7 b. m. do 
Wiednia, gdzie weźmie udział w posiedzeniach 
komisyi budżetowej i przedstawi swój referat o 
inspekcyi przemysłowej. Po ukończeniu prae w 
komisyi tej, poseł Romanowicz złoży mandat do 


rady państwa. Wybór posła z miasta Lwowa, 
|w miejsce Romanowicza, odbędzie się dopiero 
245 436 488 562 690 882 964 w drugiej połowie marca, bo magistrat zajęty jowym sądem karnym rozpoczęła się przeciw 
19.021 251 271 283 288 345 499 | jest teraz układaniem listy wyborców dla wy- kilku osobom rozprawa, której tłem są znane” 
850. 20.256 294 396 52% 591 624 |boru 30 radnych, wyberu, który się wkrótce od- | już awantury czesko-niemieckie, jakie miały miej- 


, będzie. | 
| Choroby epidemiczne we Lwowie. Lwowskie | 


Według tego sprawozdania i 
było we Lwowie w tym czasie 7 wypadków o 


„dry, 7 wypadków dyfteryi, z tego dwa śmier-. 
| telne, 17 wypadków szkarlatyny ztego 6 śmier- 
243 | telnych i dwa wypadki tyfusu. 


Rozporządzenie do urzędników w sprawie 
Wrześni, którego tak gorąco bronił w sejmie ko- 


820 $31. 29.089 160 230, misarz rządowy hr. Łoś, nie jest wcale tak nie- , 


winnem, jak się to ze skutków okazuje. Na zgro- | 
madzeniu, odbytem w Samborze pod przewodni- 
ctwem marszałka powiatowego Balickiego, ko- 
misarz rządowy zabronił mówić o 
Wrześni! 

Z bagienka prowincyonainego. Z Żurawna 
donoszą „Słowu polskiemu“, że dnia 30 z. m. 
odbyło się tam burzliwe posiedzenie rady miej- 
skiej, na którem 16 głosami przeciw 3 uchwa- 
lono wyrazić wotum nieufności naczelnikowi gmi- 
ny Herszowi Franklowi, a to z powodu jego 
zgubnej gospodarki. 

Doliny donoszą: Na przedmieściu Obłeśnie 
zdarzył się w dzień Nowego Roku bardzo smu- | 
tny wypadek. Kilku parobczaków przyszło po. 
kolędzie do Ewy Stefaniszyn. Podczas zabawy | 
jeden z parobczaków, nazwiskiem Jan Lorenz, 
wziął do ręki pistolet i tak nieostrożnie nim po- 
ruszał, iż broń wypaliła. Strzał ugodził parobka i 
Wilhelma Kramera. siedzącego naprzeciw niego. 
Strzał ranił Kramera ciężko. Kramer upadł bez i 
przytomności. Odwieziono go do szpitala po-| 
wszechnego we Lwowie. | 


Telegraf i telefon. | 


Z iwowskiej rady miejskiej, 
Lwów, 3 stycznia. Rada miejska na wczo-| 
rajszem posiedzeniu ustanowiła dyety dla ra- 
dnych, wyjeżdżających w interesach gminy. | 
| Uehwalono mianowicie przyznać radnym po- 
dróż koleją I. klasy, tytułem dyety 20 kor. 
dziennie w obrębie Galicyi, a 30 koron poza 
|Galicyą, oraz wszelkich wydatków, poczynio- 
inych w interesie gminy, jak doróżki, porto- 
jrya na listy, telegramy itd. 
| W dalszym ciągu pasiedzenia odmówiono 
tutejszej szkole ewangelickiej podwyższenia 


gas z Krakowa i dr Buzek z Cieszyna, obe- | 


‘nie dat, 


szony przez zarząd powszechnych wykładów 
uniwersyteckich przybędzie do Lwowa, aby 
wygłosić 6 odczytów pod tyt.: „Nasz dramat 
z ostatniej doby“. Prelekcye te mają się od- 
być w sali ratuszowej, począwszy od 27 sty- 
eznia codziennie, aż do 1 lutego włącznie. 
Nieszczęśliwy wypadek. 

Lwów, 3 stycznia. Z Jaworowa donoszą: 
W rzeźni miejskiej około godziny 12 w nocy 
udali się: Marya Różycka i jej 19-letni syn 
Tomasz, nie zaświeciwszy lampy do wnętrza 
rzeźni. Gdy tam zapalali lampę, nafta się za- 
jęła i objęła płomieniem oboje. Oboje sta- 
nęli w płomieniach, jak żywe pochodnie i do- 
znali tak strasznego poparzenia, iż niema 
nadziei utrzymania ich przy życiu. 


Strzał w lesie. 


Lwów, 3 stycznia. Postrzelona w niedzielę 
przez leśniczego w lesie klasztoru franciszkań - 
skiego obok Kozielnik nazywa się Marya Ni- 
czej, jest córką włościanina z Przysiółka Pi- 
rogowka pod Sichowem. Szła ona w towa- 
rzystwie innych osób do kościoła, a chcąc 
sobie skrócić drogę szła ścieżką przez las, 
którędy był przechód wzbroniony. Leśniczy 
twierdził, że strzał padł przypadkowo i zgło- 


jest jeszeze tak pewnem, czy to rozporządzenie *ił się sam. Pozostaje on w więzieniu. Kula 


ugrzęzła rannej w nodze. 


Z sejmu czeskiego. 

Praga, 3 stycznia. Na dzisiejszem posie- 
dzeniu sejmu rozpoczęto dyskusyę nad pro- 
wizoryum budżetowem. Przedtem odczytano 
szereg wniosków i interpelacyj, a między ty- 
mi wniosek posła Eppingera i tow. w spra- 
wie zaprowadzenia kuryj sejmowych, a mia- 
nowicie w kuryi wielkiej posiadłości, jednej 
kuryi niemieckiej i jednej kuryi czeskiej, da- 
lej wniosek tych samych posłów w sprawie 
dalszego prowadzenia prawa nad odgranicze- 
niem okręgów według języka. Poseł Baxa 
i tow. przedłożyli wniosek w sprawie po- 
wszechnego prawa wyborczego. Wniosek ten 


krajowego. ` (nie uzyskał dostatecznej liczby podpisów. 


Wszechniemcy wobec Wolfa. 

Cheb, 3 stycznia. „Egerer Nachrichten“ do- 
noszą, że na wypadek ponownego wyboru 
posła Wolfa, nie będzie on przyjęty do 
„Związku wszechniemieckiego*. 

Zaburzenia czesko-niemieckie przed sądem. 

Ołomuniec. 3 stycznia. Przed tutejszym kra- 


sce w Litawie dnia 22 września z. r. z okazyi 
pewnej uroczystości niemieckiej. Prokuratorya 0- 


23.021 miejskie biuro sanitarne wydało sprawozdanie za | skarża kilku Czechów, zarzucając im, że podbu- 
| połowę grudnia. 


rzali do bójki z Niemcami i sami w, niej brali 
udział. Rozprawa potrwa dłuższy czas, wezwano 
do niej bowiem około 100 świadków. Rozprawie 
przewodniczy radca Sehmiedek. Oskarżonych broni 


4 adwokatów, między nimi dr Stransky. 


Podwyższenie taryfy na kolejach państwowych. 
Wiedeń. 5 stycznia. Krążą pogłoski, iż w 
kołach rządowych roztrząsaną jest ponownie 


kwestya podw yższenia taryfy na ko- 


iejach państwowych. Powód do tego. 
dała ostatnia uchwała rady kolejowej, która 
zwróciła się do rządu z prośbą o przedloże- 
wedle których możnaby ocenić, jak 
wielkiemi byłyby straty, gdyby przy dalszem 
upaństwowieniu kolei taryfy, obowiązujące 
na kolejach państwowych, weszły w życie 
na nowo nabytych kolejach prywatnych. 

O ile wiadomo, rząd ma zamiar postąpić. 


i przeciwnie. Obecnie w kołach rządowych roz- 


trząsaną jest kwestya, czy nie byłoby możli- 
wem taryfy obowiązujące na kolejach pry- 
watnych zaprowadzić na kolejach panstwo- 
„wych. Sprawa cała znajduje się dopiero w 
stadyum badania, jednak już teraz podnoszą 
się liczne głosy przeciw podwyższeniu taryfy, 
eo stanowiłoby ciężar dla ruchu handlowego. 


Przeciw podatkowi od piwa. 

Wiedeń, 3 stycznia. W sejmie dołno-austrya- 
ckim przyjęto rezolucyę, oświadczającą się prze- 
ciw dalszemu zamierzonemu podwyższaniu poda- 
tku od piwa, nawet gdyby to miało nastąpić na 
rzecz kraju. 

Papież przeciw sporom językowym. 
Wiedeń, 3 stycznia. „Vaterland“ ogłasza 
pismo apostolskie, które papież na prośbę 
arcybiskupa ołomunieckiego Kohna wysto- 
sował do episkopatu w Czechach i na Mo- 
rawach. Pismo podnosi, że obok rozmaitych 
zewnętrzuych i wewnętrznych wrogów spra- 
wy katolickiej, istnieje także spór wśród ka- 
tolików w sprawie kwestyi językowej. Papież 
nie chce rozstrzygać w tym sporze, w każ- 


| dym razie trzeba jednak przy wszelkiej ochro- 


nie języka ojezystego, tak samo, jak przy 
popieraniu każdego innego prawa jednostek, 


jsubwencyi za rok 1901. W dyskusyi, jaka 


mieć na oku wspólne dobro państwa. Papież 
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Kraków, sobota 
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skiego. Król wspomniał następnie o ustawie z 
dnia 20 maja 1898, o zobowiązaniach, płynących 
z długu państwowego i wyraził nadzieję, że obe- 
cne stosunki umożliwią uzyskanie znaezniejszych 
kredytów. Wkońcu omawia mowa tronowa kilka 
kwestyj wewnętrzno-administracyjnych. 


wzywa więc wiernych, aby w tego rodzaju 
sporach nie zapominali także o wspólności 
wiary i pokrewieństwie duchowem i starali 
się unikać sporów i nienawiści. Duchowień- 
stwo musi być wzorem, pamiętając o tem; że 
mieszanie się w tego rodzaju spory sprzeci- 
wia się ich urzędowi. Na to należy szczegól- 
nie mieć wzgląd przy wykształceniu młodych 
duszpasterzy w seminaryach. 


Włochy a Francya. 

Kolonia, 3 stycznia. „Kölnische Zig* donosi 
w sprawie umowy francusko-włoskiej, odno- 
śnie do kwestyi morza Nródziemnego, iż u- 
mowę taką w Austro-Węgrzech i w Niem- 
czech można tylko z najwyższem zadowole- 
niem przyjąć, albowiem trójprzymierze chce 
zabezpieczyć pokój w Europie. Porozumienie 
między Francyą a Włochami daje większą 
gwarancyę tego pokoju — oczywiście, jeżeli 
umowa, zawarta między Włochami a Fran- 
cyą, nie zawiera postanowienia, że Włochy 
mają wolne ręce zdobyć na Turcyi Trypolis, 
lecz utrzymać tam tylko pewien wpływ. 


Zjazd rosyjskich przyrodników. 

Petersburg, 3 stycznia. Wczoraj nastąpiło 
tu otwarcie XI kongresu rosyjskich przy- 
rodników i lekarzy, pod honorowem przewo- 
dnictwem księcia oldenburskiego. Krakowski 
uniwersytet reprezentuje prof. Wicherkiewicz. 
(Nie wiedzieliśmy dotąd, że uniwersytet Ja- 
gielloński jest rosyjskim, a prof. Wicherkie- 
wiez Rosyaninem. Przyp. Red.). 

Policyjne bomby. 

Petersburg, 3 stycznia. Podaną przez za- 
graniczne dzienniki wiadomość o rzuceniu 
bomby przed pałacem w. księcia Konstanty- 
na Konstantynowicza w Kijowie, uznają tu- 
tejsze koła jako zmyśloną. 

Konferencya cukrowa. 


Strejk szlifierzy dyamentów. 
Amsterdam. 3 stycznia. Jak donosi socya- 
listyczny dziennik .Het Volk“, zgromadzenie 
przywódców stowarzyszeń robotników dya- 
mentowych uchwaliło wobec onegdajszej u- 
chwały pracodawców proklamować ogólny 
strejk w ich pracowniach. 


Strejk w kamieniołomach. 

Londyn. 3 stycznia. Z powodu strejku w 
kamieniołomach Pensyn powstaly rozruchy. 
Zawezwane wojsko stoi w pogotowiu. Ubie- 
głej nocy zniszezono kilka domów w dystryk- 
cie strejkowym. 


Niepokoje w Ameryce południowej. 

Nowy Jork, 3 stycznia. Telegram z Fort 
de France donosi. że parowiec „Anrigh* z 
generałem Matos, wielu oficerami i 300 o- 
chotnikami na pokładzie, odpłynął do Wene- 
zueli. Okręt ma po drodze zabrać jeszcze 
inne załogi. Parowiec jest nowożytnie urzą- 
dzony, lekko opancerzony i posiada kilka 
dział. 

Nowy Jork, 3 stycznia. Tutejszy konsul 
wenezuelski otrzymał następującą depeszę z 
Caracas z dnia 2 stycznia: 

„Fernandez pobity. Pietro wzięty do nie- 
woli. Prezydent Castra pokonał w zupełności 
rewolucyę*. 


Zabór Transvaalu. 

Heilbron, 3 stycznia. Biuro Reutera donosi: 
Na południe od linii blokhausów pomiędzy 
Franktortem a Pafelkop słyszano dnia 28 
grudnia gwałtowny ogień działowy. W Leuw- | 

Paryż, „Journal de Bruxelles“ donosi, że kop ma się zbierać wielka liczba Burów. | 
konferencya cukrowa, ktróra się miała zebrać W Vrede spostrzeżono dnia 26 z. m. Burów 
ponownie dnia 6 b. m., zostanie odłożoną do pracujących z Leuwkop zapomocą heliografu. 
dnia 13 albo 20 b. m. Z artykułów dzien- Dewet ma przebywać w Leuwkop. 
ników o instrukcyach delegatów francuskich * ko 
na tę konferencyę można nabrać pessymisty- 
cznego zapatrywania o rezultacie tej konfe- 
rencyi. 


Ciągnienie losów. | 

Wiedeń, 3 stycznia. Przy wcezorajszem cią- | 

gnieniu austryackich losów Czerwonego krzyża 

Z kortezów portugalskich. „główna wygrana 70.000 K padła na seryę 

Lizbona, 3 stycznia. Król dokonał wczoraj 10.462 nr. 36, druga wygrana 20.000 K padła 

otwarcia kortezów mową tronową. Mowa tronowa na seryę 832 nr. 26. 

zaznacza na wstępie, że stosunki z zagranicą są| Brunszwik, 3 stycznia. Przy ciągnieniu losów 

dobre i stwierdza podwyższenie kursów portu- | brunszwiekich główna wygrana 45.000 marek 
galskich papierów państwowych na zagranicznych | padła na seryę 4508 nr. 7. 

giełdach i polepszenie się ażia złota portugal- | 

| 


'na jesień -—*— 


Kursa telegraficzne. 


Wiedeń 2 stycznia (Kursa giełdy wiedeń- 
skiej). Losy: a) procentowe: Anstryackie zakładu 
krajowego z obl. pr. z r. 1880 3-pre. 256-—. Austr. 
zakł. kr z obl pr zr 1889 3-pre. 250 —. Tow. żegl. 
na Dunaju 100 zł m k 4-pre. 500 —. Uregul. Du- 
naju z 1870 r. 100 zł 5-pre. ——, Węg. Banku hip. 
po 100 zł 4-pre 245*--, Pożyczka serb. prem. po 100 
fr. 2-pre. 82 —. Tureckie oblig. prem. kolej, po 400 
tr. 99. b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basi- 
lica) 5 zł 1710. Zakł kredyt. dla h. i p. po 100 zł. 
Clary 40 zł. m. k. 156—. Pożyczka m. Ins- 
bruku 20 zł. ——. Losy m. Krakowa 20 zł. —— 
Pożyczka m. Lublany 20 zł. —'--. Ofen 43 zł. 170:—. 
Palffy 40 zł m. k. 168—. Czerw. austr. tow. 10 zł. 
—:—. Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. 24 40. Losy fund. 
Arcyksięcia Rudolfa 10 zł. 76'--. Salma 40 zł. m. k. 
224:—, Pożyczka Salzburga 20 zł. 75—, Pożyczka St. 
Genois 40 zł. m. k. 240—, Losy komunalne m. Wie- 
dnia z 1874 r. 397:—, 

Berlin 2 stycznia. 
tus 30:90. 

Frankfurt 2 stycznia. (Giełda wieczorna). 
Kredyty 19870. Staatsbahny —*—. Disconto — *—. 
Laura 186*50. Usposobienie —. 

Paryż 2 stycznia. 3”/, Renta 10025 Mąka nie 
notowała z powodu święta 

"Wiedeń 3 stycznia. Targ zbożowy. (Kursa 
w koronach i po 60 klg.). Pszenica na wiosnę 9'17 do 
9:18. Pszenica na maj czer. —'— do —'—. Pszenica 
do —'—. Żyto na wiosnę 7:70 do 
7:71. Żyto na maj-czerwiec ——. Żyto na jesień —*— 
do ——. Kukurydza na wiosnę 5'74 do 5'75 Ku- 
kurydza ma maj-czerwiec 7°76 do 7:77. Kukurydza 
na czerwiec-lipiee —*— do —— Kukurydza na li- 
piec-sierpień —*— do ——. Owies na wiosnę —'— 
pe —'— Owies na maj-czerwiec —'—. Owies na je- 
sień —*— do —'—. Rzepak na styczeń-luty —'—. 
Rzepak na sierpień-wrzesień —*— do —'—. Olej rze- 
pakowy na styczeń-kwiecień —— de ——. 

'Tendencya słaba. Pogoda piękna. 


Budapeszt 3 stycznia. Targ zbożowy. (Kursa 
w koronach i po 50 klg.). Pszenica na kwiecień 8 97 


Austr. banknoty 85 35. Spiry- 


|do 9'98. Pszenica na październik 809 de 810 Żyto 


na kwiecień 7:45 do 7:46. Żyto na październik — — 
do —*—. Owies na kwiecień 7:49 do 7:50. Owies na 
październik —*— do —*—. Kukurydza na maj 5'44 
do 5:45. Rzepak na sierpień 12-— do 1210 

Oferty mierne, chęć kupna słaba, tendencya słaba, 
poda piękna. 


Wiedeń, 3 stycznia, Zamknięcie giełdy. 
Akcye austr. Zakł. kredyt. 636:—, Akcye węg. 660 —. 
Akcye Anglobanku 261:50. Akcye Unionbanku 546-—, 
Akcye Linderbanku 417:—. Akcye Bankvereinu 444 —. 
Akcye Bodencredit 876-—. Akcye Gal. Banku hipot 
Akcye Kol. państw. 655>—. Akcye Kol. ; ołud. 
80:50 Akcye N. Tramw. lit. A. 284-—, Akcye N. 
'Tramw. lit. B. 279:—. Akcye Kol. Elbethal 454-—, 
Akcye Kol. półn. —*—. Akcye Kol. Czerniow. ——. 
Akcye Alpiny 40250. Akcye Rima Muranyi 474—, 
Akcye Prag. Tow. żel. 1425:— Akcye fabryki bron. 
286-—. Akcye tureckie tytoniowe 287-—. Oblig. węg. 
indemniz. 92:85. Renta majowa 9920. Austr. renta 
kor. 9595. Węg. renta kor. 94.40. Listy Tow 
kred. ziem. 92—. 4'/, Listy Banku kraj. 92:—, 4' „9, 


| Listy Banku kraj. 99:—. 4°% Listy Banku hip 90:15 


47|47/, Listy Banku hip. 97:75. 5%, Listy Banku hip 


stycznia 1961. 


Nr. 4. 


; 109:50. 4”, Gal. Oblig. propin. 97:75. 4%, Gal poż 
kraj. z r. 1893 93 75. 40), Pożyczka m. jare 81-75. 
| Losy tureckie 101:50. Marki 11717. Ruble 25250. 
| Po zamknięciu: Kredyty —:— 
Przy trwałej silnej tendencyi montany miały lepsze 
, notowania, wkońcu miały kredyty żywszy popyt. 
_ Wiedeń 3 stycznia. Cukier (usposobienie spokoj.) 
. 17:36. Spirytus (bez interesu) 35:60. Nafta niezmienna. 
| d 
Ze stowarzyszeń i zgromadzeń. 
e rednie a ludowe w Przemyślu z po- 
rządkiem dzieunym: „Obecna sytuacya polityczna 
w Austryi* odbędzie się w sali magistrackiej w po- 
niedziałek dnia 6 stycznia br. o godzinie 3 po połu- 
dnia Jako referent przemawiać będzie poseł tow 
Ignacy Daszyńs!:i. 
W Orłowej na Śląsku urządza stowarzyszeni: 
¥ górników dnia 5 stycznia 1902 bal robo- 
tniczy w sali p. Bettera naprzeciw kościoła ewan- 
gelickiego. Wstęp od jednej osoby 1 kor. 30 b., bile: 
na 2 osoby 1 kor, 90 h., na 3 osoby 2 kor 10 h. 
towarzyszenie malarzy i lakierników we 
Lwowie przenosi swój lokal z dniem 1 stycznia 
1902 r. na ul. Żółkiewską L. 37, I. p. Wszelki- 
listy i przesyłki należy przesyłać pod powyższym 
adresem. 
iedeń. Stow. „Sila“ (V, Margarethenplatz 7: 
schadzki tow co niedzielę od 6 wieczór, gdzia 
się odbywają odczyty, wykłady i dyskusye. i 


= 


NAPRZÓD 


wychodzi codziennie o godz. 8 rano, w poniedział - 
i dni poświątaczne o godz. 10 rano. 


Prenumerata wynosi: 
w Krakowie: w Austryi: 


miesięcznie . . . K 1:60 miesięcznie .. K 2— 
kwartalnie. . „n 450 kwartalnie n 6— 
rocznie . „ 18'= | rocznie wa 47 w „ M 

Za dostawę do domu w Niemczech: 
kwartalnie. . marek 7— 


w Krakowie i Podgórzu 
dopłaca się 40 hal. mie- 


l > w innych krajach: 
sięcznie. 


kwartalnie franków 10:— 

Dla robotników Krakowa i Podgórza prenumerata 
tygodniowa (od niedzieli do soboty) 40 h. 

Numer pojedynczy 8 h — Numer poniedziałkowy 
i poświąteczny 4 h. 

Do nabycia w Administracyi i we wszystkich Agen- 
cyach dzienników. 


Redakcya i Administracya : Kraków, Bracka 15 
(Telefon Nr. 396). 


NADESŁANE. 


(Za ten dział redakcya nie odpowiada), 


Regina Neugasser Maurycy Esslowicz 


zaręczeni 
Tarnów Jarosław. 


Za treść ogłoszeń redakcya nie przyjmuje żadnej odpowiedzialności. Ceny ogłoszeń w nagłówku. 


NŚ: 44 ją czterech koron mie- 
zania Przy opłacie sięcznie można na. 
p : być, następujące losy: 1 włoski czerw. , 
pozostałe | krzyża, 1 węg. czerw. krzyża, 1 węg. Ba- | 


mil Związkawych 

- fabryk derek 
mam polecenie sprzedać za połowę | 
'seny. Polecam więc duże, trwałe 


Zimowe ilerki na konie 


w znakomitym gatunku, ciepłe, z ko- 
loropan AA, a jako RAK WIKTOR CHAJES i Sp., 
o użycia, i przytem bajecznie tanio. ,,, « K 
Gatunek A 120X180 4 K. Gat. B. n n H 
lepszy 180X180 5 K. Gat. C żółte Sprzedajemy także inne losy na raty. 
włosy, najlepszy gatunek 150X200 Zlecenia bankowe wykonujemy bez poli- , 
w dwustronnym żółto-popielatym ko- | czenia prowizyi, 836 87—90 | 
lorze 7 K. Wysyłka za zaliczką. 


Oddział koc.: M. RUNDBAKIN 
1022 6 6 


zylika, 1 serbski państwowy i 1 węg. Jo- | 
sziv. Cena 5 losów razem na spłaty po 4 
kor. 112 kor. Zaraz po złożeniu jednej raty 
i2 kor. na wydatki, gra się na te wszystkie 
losy, które wartości nigdy nie tracą i wy- 
losowane być muszą Gazeta losowań i ' 
czeki pocztowe bezpłatnie. Koszta inne 
wykluczone. 


Dom bankowy i kantor wymiany 


Wiedeń IX, Berggasse 3. 


BROWAR PAROWY 
J. A. Johna Synów w krakowie 


przy ul. Lubicz 1517, tel. 53, 
poleca znane Dun swoje, jak: Piwo 
z dobroci UWR Eksportowe, 
Marcowe, Leżak i Bok. 

Piwo beezkowe i butelkowe wydaje 
się wprost z piwnie sztucznie chło- 
dzonych. 857 28—52 


uoe POTRZEBNI s 


CHŁOPCY 


do roznoszenia gazet. 


Wiadomość w administracyi „Naprzodu“, 


śśdkkki 434% MERKT 


dzieci Bazeta Losowań i Handlowa 


Administracya: 
Kraków, Rynek gł. 5. 


Wychodzi 2. i 16. każdego miesiąca. 


cNosile a Maczka dla 


najznakomitsze pożywienie dla 


— małych dzieci. 
MĘ Nie potrzebuje 
zadnego dodatku 


mleka. GRĘ 


Zapomoca tego od dawna uznanego, więcej jak od 30 lat za- 
prowadzonego i wypróbowanego środka odżywczego, można łatwo 
odzwyezaić niemowlęta od piersi matki. 
r Biegunka i wymioty wykluczone. 
Roczna produkcyą Fabryk Nestle'a wynosi: 35,000.000 puszek. 
Dzlenńć zużycie 132.000 litrów. | 


GŁÓWNY SKŁAD: | 
F. BERLYAK, WIEN, l., Naglergasse 1. 


Do nabycia we wszystkich aptekach i drogueryach. 


| KKKKKAKKKEKI 


Dokładne 
Popularny 


dział 


wszyscy abonenci ` 


Numera okazowe 


Sklep korzenny 
z wyszynkiem i trafiką 


z powodów familijnych zaraz do sprze- 
dania. Zapewnia 1000 złr. rocznie czystego | 


i 
zysku. W nader korzystnych warunkach | il 

do nabycie, 
S. S. poczta Krowodrza. 


Wiadomość poste restante | 


wykazy ciągnień losów austty- 
ackich i zagranicznych, listów 
zastawnych. obligacyi, kursa itd. | 


i informacyjny. 


W styczniu każdego roku otrzymują 


+$- bezpłatnie ++ 
| „Rocznik finansowy “ 


Przedpłata wynosi: 

| na cały rok 3 kor. 60 hal., 
na pół roku 1 kor. 80 bhal., 
na 3 miesiace Í kor. 


| T 
N | Przyjmuje się także znaczki pocztowe. 


R 


1085 3—8 


SUKNA i MATERYE WEŁNIANE 


po oryginalnych cenach fabrycznych kupujcie tylko u 


J} THEUMANNA| 


Brünn, Rathhausqasse Nr. 12. 


Wielki wybór najnowszych i najmodniejszych — krajowych i za- 
granicznych wyrobów. 
wnież uniformowych materyj dla urzędników, weteranów, straży 
ogniowej i innych stowarzyszeń — oraz na liberye i t. d. 
Wzory darmo i opłatnie. 


EJSEEREFSCEESEEEEEEEEECEEECSZESESE 
EZIESIEJESEZIEE IESESEDEJCZEDEE 


U 
Lip 


— Stały skład towarów czarnych, ró- 


eeaeee 


Da 


handiowy, giełdowy 


1076 3—5 ` 
sucharków 


darmo i opłatnie- 


Redaktor odpowiedzialny 1 wydawca: Kazimierz Kaczanowski 


Lt 4 + ź, 
TT FTIIT 


wzmacniające apetyt i nadzwyczaj pożywne jest podstawą dla: 
Tropon, ciastek Tropon, czekolady Tropon, 
kakao Tropon, mączki odżywczej dła dzieci Tropon. 
Mączka z białka Tropon jako dodatek do potraw dla zdro- 
wych i rekonwalescentów. 
Książka kucharska , ie. 
Wszędzie do nabycia, gdzie niema, udzielają wiadomości 
w najbliższem miejscu sprzedaży. 


OEST.-UNG. TROPON-WERKE, Wien, VIII |, Kochgasse 3. 


Naturalne białe i czerwone wina Dal- 
matyńskie odpowiadające przepisom farmi- 
kopei najlepiej polecone dla dyabetyków. 
cierpiącym na żołądek, osłabionym i rekon- 
walescentom — są do nabycia we wszyst- 
kich aptekach, w składach aptecznych. w 
znaczniejszych handlach dełikatesów, jak 
również w składzie głównym firmy: 


CS meta & Blau, Wiedeń, 


l., Griechengasse 8, telefon 7146. 


Wina te podlegają chemicznej kontroli Związku aptekarzy w Wiedniu, IX. 
Spitalgasse Nr. 31. Każdy kupujący flaszkę wina może kazać zbadać bezpłatnie w wy- 
mienionym Związku wino co do jego prawdziwości. 
| Cena małej butelki (*/ą litra) kor. 150. Cena dużej butelki (1 litr) kor. 2-50. "gag 


oszukuje się agentów na wszystkie większe miasta prowincyonalne, 


tobt 


+444+4 >+ 
kkkkkók 


Posilne pożywienie 


OPON 


Moderne Kraftkiiche* darmo i opłatnie. 


